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M juž też nieszczęśliwy to jakiś au+ 
tor, prawdziwie Opiakuniec, wym- 
*nął się w Wiadomościach” Brukó-- 
wych, w Nku' 46, ze'swoim*Gomuło-- 


sa 


¢ 252» 6 . .pr RZ AMEN i x a d 
ny: to jakiś Dygnitarz tego zgrema- 
dzenia,,. i zaprzeczyć nie podobna. 


* żebymie należał do Dzielanki; dla rów-- 


„nych jemu tak. uroczyście: przyobie- 
canćy.. Gdyby atoli skończył był na 


“tym jednym: liscie’, którym, dóbty 


tak niemiłosiernie skatował ;; 


smak, 
milczałbym: zaiste; nie chcąc wdawać. 


_się przed” W Panem: w żadne tłóma=- 
_ ozenie: uczucia: większćy: części po—  dniała Dama; mogąca wybornie bydź 
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Dnia 27 Października: 


? j 
ci w Opłakunach , przebiega do Nież 
szczęśliwicy,. ma siostrę, co się wszę- 
dy mięsza i szwagra , którego żoną 
stroi w piórka ,. przypina ostrogi 1 
urządza: wszystko w domu.. Czyż nie 
lepićyby.Było, gdyby nam mówił o 
przywarach” ludzkich w powszech- 
ności „. śmiał się; zręcznie z wad. na 
wzór gorączki pańujących,.i natrzą- 
sał się z postępków ;, mało na pozór 
znaczących >; ale nikczemnych: w sos, 
bie: i zhańbienie umysłu: oznaczają” 
cych ;, jako gdy kto;naprzykład, mar- 
twy, na' wszelkie ńczucie' ludzkości, 
sam: siebie oblicza z wydatków, któ 
re: na opędzenie głodu: wyłożył i za=« 
_pamiętały „sza użytą: przeciw nałogo- 
„wk.ęszczędności, filiżankę kawy lub 
sherbaty ,. krew: uczciwą. szlachecką 
awisobie płynącą, zelżywćmi łaje sło- 
wy ; albo-gdy jaka taka nadto zmo- 


wszechności : lecz.kiedy grozi jeszcze: użyta, za wyciąg doskonałćy szpetno=, 


niewinnym: uszom: sześcią podobnćmi: 


ści ,-w chwilach samotnych zastana* 


i wyskokami: niedorzeczności i nudy ; wia się nad tém, komu się zamęż- 
przenieść na sobie niemogę, ażebym: zed owierki: 


cie dostała i przed zwierciadłem , w, 


w imieniu wszystkich czytelników Konwulsyynych. poruszeniach wzdye 
„nie prósił autora, o litość: nad'nami.** cha , jęczy i sarka na urojone ućhs* 


Bo co nam do tego, że się któ krę- bieie losu, powiadając sama: 


są ` 


| ans 


bie, że taka istność anielska, powin- ; 
naby była stać się udziałem przynay-' 
mnićy jakiego Półpanka z tytuiem 
Xiążęcia. 
Bayni sposobem pisząc, (czego ja by- 
naymnićy nię uczę , ale tylko „radzę ) 
zdaje się , że nie uch) bionoby tonu 
satyry , i nie  obrażano gdy rających 
K motrów i Kniotrówek, które przez 
nałogową świegotliwość, zawsze. radę 
' nayogólnićysze powieści przeistaczać 
w jadowite do osób, „niby, eE 
się plotki. 

Bądź zdrów Mości: Panie PRedakto- 
rze, iwstrzymay się, na miłość Wia- 


domości Brukowych, od wydania. za- 
powiedzianych Przez Voódjętnickiego 


sześciu listów. ł 
AT: Jmotępsą Bez „fak przydomki ) 
jk ;  Bazgraniec. 
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LAR TYE di2 MNs RIN ©, 
Punkta do okalkulowanid” Komisarza tmīién- 
nika pańskiego, óraż przyczyny -przeciuń nie- 
mu . dyktowane przez Pana. 

ski tyczna. 


Pisał razy kilka dziękując on i 
rachmistrz; otóż ja ich ńić pfószę. 

Dwa jurgielty bierze: od Pana, 

„Aa od glifopów wydzićra poklony; (a): * 


PEAK Wj 


TUM! 


* (a) Pokżen jest datek si niższego wyższemu. 


p; Obiecał. pop paan albo poldón przy- - 


dze d 


Y, 
Regestrów . pisać nie umie; pięć 


Kopia Auten- 


kiela wziął 2,900 rubli. Opłata i i 


sul da; za;pracę sądzenia, (Czacki w Lind. - 
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: przesądy ; çb) kwitowe; od. ah 
tow- wżiął rubli cztóry, GA podał 
na regestrze, na co?. za co? „Miał 


Malih to, lub ty m-podo-. —AMIĘSO», - chleb, w ódkę miał fùt man- 


U 
kę; a za cóż od Pana bierze jur- 
gielt? Rekrutne pieniądze | otracił 
darmo, sam nie wie A: na co? i 
Zgubca! 
_ „Nie zna „gospodarstwa, nie. umie 
rządzić > „nić ma, rozumu rozkazać, d 
nauczyć, rozmówić się, rozdyspono- i 
wać. , 

Dwanaście krów chowa bez wo- 
li Pana; po złotych dwanaście na zi- 
mę, oplaty: za sztuk 12, to wiele? 


_. Poginęło bydło, konie kozy, 


“owieczki; a' on nie wie, kiedy? jak? 


kte był stróż , wartownik, pastuch ; 
powinni płacić. 

_ . Pakt od kopy kur zginą; -facit | 

11. 60 i 1 kur nie ma, : 

Bez pańskićy assygnacyj pićnij- 

awał; kómu dał? nie przyjąć. 

wio- 

sek opuścił, Öt to łyłowa! inie 
Pieniądze wybrał, a podał w re- 

manencie, że nie wybrał. Od Jan- 


a 55 
WORECZKI 


nieść. albo, niedzwiedzia ramoty th i 
hramat iy). Minor, Linde. >. 
(b.)-Przesąd peresyJ , czy prysud jest nagro- 


kwit Pański czy zgadza się: ź pobo- , 
rem. Co zalega piéniędzy., odebrać. 

, Do Mińska przyjechał bez bier- 
oczaka (c); cóż to on gość do pana 
£ lasęczką w ręku nie z regestrami 
 jeskał. 

"Braki wódki przepędził; gdzićż ta 
wódka? Na eo rachmistrzowi dał 
 dwariaście garcy; umyślnie, żeby się 

zapit? U kogo pytał się dawać; czy 
nie mó, głby, siadając jeść ż nim, wy; 
pić po czarce. Czemu rązein nie je- 
dzą? czemu rażem z czeladzią nie 
gotują: w jednych garkach ? sami le- 
pićy zjedliby z wierzchu , a ze spo- 
„du czeladka. W swojćy śoctwńć nie 


będzie miał wyrnysłów , z parobkiem 
zasiądzie. - 


Na co padał sam po jarmarkach, 
i rachmistrzowi dawał konie ? 

Chowa się od ludzi, zawsze pija- 
ny. Zboża nie przedał; chłopów za- 
bierają, a on o bożym świecie nie 
wie, kto wziął, za co? niżny (d) sąd 
sgor nie-ma. 


Synowi zmleł żyta pół beczki. ` 


ny” mąka? pszenica ? kto sza- 


(e) Xiążka, gdzie zapisują podatki, i ` bié- 
; nie, i gdzie panowie chłopów dra niemi- 


łosiernie, Pot. rg. 


n ijt 
(d) Po polsku mówi się niższy, nie e miżny ź 


ohoć mamy wyraz niżnik. 
4 
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fować pozwolił? czy nie należało pros: 


sić o to u Pana. 

Za co płacić pastuchom , koniu- 
chom? Tak wiele szkody narobili; 
bydło, kozy, owieczki pozdychały. ` 

U P. Kommisarza jest zatrzyma- 
na odzież Franciszka Dubasa namiest- 
nika; kontusz, kurtka, lisy; odebrać 
do skarbu, dopomnieć się o to. 

O nic nie dba; sam nie pamię= 
ta, czy żyje, czy nie-żyje. Zawsze 
choleryzuje ; dla tego, że głupi ? 
Któż temu winien ; wszak Pan jemu 
rozumu nie odebrał. Dla tego, że 
imiennik? to nic nie znaczy u mnie. 
Pies czarny (e), to' brat rodzony, 
bo życzliwy: a krewni, albo, słudzy, 
są to ziewacźe, co otworzyli paszczę” 
ki na cudzy majątek, na cudzą pra- 
cę. Aby tylko edrwić, oszukać, o- 
kraść, wydrzeć; chłopów pegubić. 
To teraz taka szlachta!... jeść, pić, 


leżeć; i słudzy, byle a ofi , To-* 


zumieją, że oni są ponanie cudzego 


dobra. 


AWIZACYA 
M przysłuna przez Pocztę ). 
Podaje się do wiiidomości PP. członków 


czynnych i honorowych Towarzy stwa ‘'Rúro- 
wego Wileńskiego : Iż od lat 50 w Wiiog 


nf- 
(e) Pam miał psa czarnego Fior yta naz yi- 
skiem Sobaczka. Š 


- 


Bachusowóy tvolno-praktykująty-, Kaim Bra: 
holubski „ madświsłockiego Collegium Bi: 
borum Prezes ;. i Piteynega Komitetu nad-- 
niemeńskiego członek , pracowicie ułożył. 
Rurowemu Towarzystwu: poświęcił , i wła-- 
snym już kosztem 0d Niemna. ku Swisłączy: 
na dwóch wozach: pocichu: przeprowadził , 
wielkie zn foZło dzićło klassyczne, z stosow- 
némi rycinami;, pod tytułem: .,. Tarcza: 00; Po: 
dagry;,czylłi:d0alszy. ciąg łykania spirytu- 
sów , przy żachawaniu trzezwości i zoro- 
wia” — Autor: w Tomie Zi- przebiegłszy od! 
wieków: Noego ,. jako. założyciela. pićrwszćy 
po potopie winnicy. ,. cały, szereg oddżiału: 
piteynego prawodawców ,. autorów. klassycz-- 
nych, tłómaezów ,. historyków. chermków , 
i, naostatek wsławionych. za: dni' naszych. 
wskrzesicieli , 1 łykaczów ,. dowodzi teorety- 
czno-praktycznie : iż według położenia i kli- 
matu kraju, tak znacznie posunionego ku: pół-- 
nocnćy strefie, nie można: w zawodzie Ruro- 
wym wznieść się do wyższego rozgałęzienia, . 
a doskonałości stonnia , -jak próporcyonalnie; . 
a z powiętrzem. zgodnie ;. czyłi to ozay KWIE= - 
«isty ? czyli, herbata, . zielona , lub czarna? 
zawsze zwiększając romu, spiritusu; lub go- 
rzalki dozę „~ a to,.pierwiastkowie począwszy, 
od. kropel,- miareczeke imiarek,. aż do ta-- 
kićy progresii W któróyby. pe kilku tygo- 
dniach ,. ronr sam jaden. (z pewnićyszym dla 
zdrowia skutkiem ) zamienił wodę, jako mi-- 
mio warzenia: zawsze wodnistą ;\ zastąpił her-. 
batę , jako powszechnie: fabrykawaną , i osu- 
szającą- piersi; tóż. szafran; palny: cynamon y 
ł.dalsze. liczne, a: zdrowiu: szkodliwe;. zni-- 
szczył i: wykorzenił,. mieszaniny. 47 To. 
mie Il. podaje prawidła., za. pomocą których: 
eiągle łykający, nie tylko możć. płus minus 
, zachować .trzezwość ,. lecz nadto ubespieczyć : 


saa Pi podagry, zapalenia, ist: d.. Treść zaś. 
ce 


nićyszych prawideł ,. jest. następującą :: 
"amo. Aby głowa. zwierzeltnić- ciężoną, nie 
była żadnym pokryciem; a to dla.tego : aże- - 
by wszelkie: spirytusowe wyziewy, matych-- 
miast naybliższą. drogą. swobodnie waporo-- 
wać, w nagłych zaś zdarzeniach ,.«na podo-- 


bieństwo wólkanow ,, wybuchać. mogły: —— 


Dozwala się Orukować  z.warunkićm Jostawienia Qo Komitetu Cenzury siedmiu exem 


plarzy Ola mićysc prawem wyznaczonych. 


„ie agbliży,— Zr osób zas prywatnych; k: 


w Wilnie w Drukarni XX. Pijarów. 


205 :. aby: główa: wewnątrz, oprócz” lekkich: 
marzeń (bo te za popędem: spirytusu rychło; 
ulatają w. powietrze) nie była niczem -zajęt 
czynnie: prawidła: bowiem: myślenia: rozbio-- 
rowęgo (jak niówi Antor ) przez: same główy: 
natężenie ,.ścieśniając w.nićy wyziewne oty 
ry, nie daja w górę parować Spirytusowi, | 
przez: to: całą: ostrość zwracają na: spađdowe 
części wewnętrzne: = 5, aby: język który 
przez źepczywe smakowanie. naypiećryysze 

naymoćnieysze pożera: cząstki, był naywo. 
nićyszy i od nikógó. nie: miał przeszkód 
ciągłego machinalnego: obrót „ czyli papło! 
nia ; inaczćy, haygorętsżę zatrzymane” 
ki; mogłyby $0 przyprawić o' spiekh 
gangrenę dit. p. uwaza: bowiem. Autor; 
natira sama (która jest, matką; inic nig 
ni.próżnie) naytrainicysze: lekarstwa pos i 
wać zwykła, kiedy’ przeto językowi! dò rzyn=- 
nego -ruchu,. a. ztąd: espiracyi: zbytecznych: 
cząstek , wlewa instynkta x wkładać więc por 
dósyczas na język okowy, byłoby. to contra 
notteram. rerum a tóm.samóm, jedzyćm znay- 
większych miehespieczeństw. — Collegium Bi- 
korum, i Piteyny Komitet, są w pełnej u- 
ności: iż 'Vowarzystwo Rurowe,. wdzięczne: 
za poświęcone trudy, nie tylko według swych 
sastav, Autora na Członka Honorowego kre- 
ować, i patentem cum omnibus priuiłegiąi 
zaszczycić, lecz i: do, znacznych. nakta 
(jakich ogrom dzieła wymaga ) przyczynić 


Z 


Życzył! sobie na lście Prenumerator 
umieszczonym, .i osobiście. tak' Ż orygi 
Autora. ktzdodziennych: wykładów. 
z porządnie w szafach zebranćy ; horyzoń 
nie ustawionćy, stopniami rozgatunkowa 
i karteluszkami pro memoria pozhaczonćy. 
bliotheki; korzystać; tudżież starożytne, 1 
pie zabytki zamożnego. przedtóm Archiv 
u. większemu; pożytkowi. i: zbudowaniu; 
pzzykładnie ńmawiedzić; niech raczy udać Się 
dó-jegoż in Cóllegio Biborunt> pomieszk 
gdzie on, mimo.grono prandene obi członki 
1 uczmów , pe cchu. sposobi materyal 
dalszych , niemnićy, użytecznych , edycyy. 
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